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W  cichem ustroniu.
Misya amerykańska z ambasadorem 

Morgenthauem na czele kończy swój po­
byt w Polsce, lecz nie skończyła bynaj­
mniej swej m i s y i. Czeka ją teraz dru 
ga połowa pracy o wiele cięższa i bar 
dziej odpowiedzialna ni ż pierwsza, wy= 
danie orzeczenia i sprawozdania o tem, 
co widziała, słyszała i o tem, co st?,ć 
ma się w przyszłości, aby położenie 
Żydów w Polsce uległo gruntownej 
zmianie. Morgenthau chce się usunąć w 
ciche ustronie Szwajcsryi czy innego kraju 
neutralnego, aby w skupieniu ducha, 
zdała od zgiełku ulicy i wrzawy praso­
wej przestudyować zebrany materyał i 
wydać s w ó j  sąd, z którym się do­
tychczas dyplomatycznie wstrzymywał, 
nie chcąc przechylić go w jedną lub 
drugą stronę. Morgenthau zamierza w 
cichem ustroniu wznieść się ponad skar­
g i-i żale, ponad o^iarźenia i oszczer­
stwa, aby ściśle óbjektywme i rzeczowo, 
jak przystoi na wielkiego męża stanu, 
reprezentującego w swojej osobie potę­
żne państwo i jeszcze potężniejszą ideę 
sprawiedliwości, wydać sąd i znaleźć 
środki, zmierzające do ukojenia bólów 
i do usunięcia żalów uzasadnionych lub 
przesadnych, Czy wolno nam jednak, 
nam wyczekującym z niecierpliwością 
tego sądu, wierzyć w jego możliwość i 
urzeczywistnienie? Oto pytanie, na ktćr-c 
znajdujemy odpowiedź tylko w wątpie­
niu, że nie powiem - z w ą t p i e n i u ,  
jako że dotychczasowe enuncyacye i za­
chowanie się Morgenthaua z jednej stro­
ny a smutne nasze doświadczenia z dru 
giej strony budzą w nas mało otuchy 
i nadzieji, mało pewności i zaufania. 
Nie jesteśmy byaajmniej pesymistami, 
owszem grzeszymy zawsze i teraz ra­
czej optymizmem, ale rachunek sumie­
nia, uczyniony po bytności misyi w ró­
żnych miejscowościach Polski, nie zawsze 
daje wyniki dodatnie. Nie przesądzamy 
jednak wyniku ostatecznego, lecz chce 
my uchwycić zasadnicze momenty, ce­
chujące pobyt misyi amerykańskiej w 
Polsce, aby je wyłuskać z owego chao­
su zdarzeń i epizodów podrzędnego 
znaczenia, nam ku n a u c e  a Morgen- 
thauowi i jego towarzyszom ku p a- 
m i ę c i .

Interwencyi misyi amerykańskiej za­
żądaliśmy n i e wy, aczkolwiek myśmy 
byli pokrzywdzeni, —  lecz Polacy. Są­
dziliśmy bowiem i sądzimy nadal, że przy 
dobrej woli obu stron, na której n a m  
nie zbywa, sprawa żydowska w Polsce 
da się załatwić ku zadowoleniu naszemu 
i pożytkowi państwa polskiego. Kiedy 
jednak przybycie misyi do Polski stało 
się faktem dokonanym, przyjęliśmy ją 
życzliwie i godnie, jak przystało na tych, 
którzy nie mają się czego bać, czego wsty­
dzić i czego owijać w bawełnę. Nie 
myśmy byli tymi, którzy za plecami 
misyi szukali punktów zaczepnych, nie 
myśmy poddawali w wątpliwości jej do­
brą wolę i dobre chęci, nie myśmy 
grzeszyli wobec niej nietaktem, nieraz 
grubym nawet i rażącym. A  jednak 
bylibyśmy może często w prawie tak 
postąpić, jeżeli uprzytomnimy sobie, że 
nie zawsze przyjmowano naszych, czysto 
rzeczowych, bez patosu i krzykliwości

Rząd ukraiński reaguje na wzburzoną
opinią publiczną.

Zaproszenie komisyi żydowskiej na Ukrainę.
W iedeń, (Tel. wł.) Jak donosi ukra­

ińskie biuro prasowe, wysłał ukraiński mi­
nister dla spraw zagranicznych Włodzimierz 
Terrmytkl telegram do prezesa ukraińskiej 
delegacyi pokojowej w Paryżu hr. Tysz­
kiewicza, w którym x-ząd ukraiński zaprze­
cza energicznie, jakoby rząd Petlury był 
odpowiedzialny za pcgrcmy. Większość 
miejscowcści wymienionych w sprawozdaniu 
o pogromach znajduje się w obszarach 
okupowanych. Na obszarze podlegają 
cym rządowi ukraińskiemu przyszło w cza­
sie cd listopada 1918 do końca sierpnia 
1919 tylko (!) w trzech wypadkach do ek­
scesów (!) antyżydowskich ze strony ludno­
ści, a mianowicie w Płorkirowie, w Żmę. 
rynce i raz na Wołyniu. Rząd nkraiński 
jako przyczynę (!) tych rozruchów podaje 
bolszewizm części Żydów, przyznaje jednak 
sam, że to pogromów wcale nie usprawie­
dliwia, W  dalszym ciągo podnosi w telegra­
mie Temnycki, że republika ukraińska 
uznała raroćowcść żydowską, nadała jej 
autonomię narodową i że zwalcza z całą

energią hecę antysemicką.
Celem położenia kresu »n!esłusznym< 

zarzutom prasy zagranicznej i celem stwier 
dzenia czystej prawdy proponuje rząd ukra - 
iński utworzenie specyalnej komisyi, złożo­
nej z reprezentantów narodu żydowskiego, 
którzyby zbadali na miejscu prawdziwy 
stan rzeczy. Na członków komisyi zaprasza 
ukraińskie ministerstwo dla spraw zagranicz­
nych Achad Haaraa, Usyszkina. Goldsteina 
i dra Jochelcnana (prezydenta londyńskiego 
komitetu centralnego terytoryakstów).

(Powyższy gołosłowny telegram minis= 
tra ukraińskiego nie umniejsza w niczem 
straszliwej winy rządu, który tolerował rze­
zie nie winnej ludności, przechodzące w swej 
okropn< ści wszystko, co kiedykolwiek mia­
ło m ejsce w historyk Zaprzeczenia oczy- 
wistnyck faktów i zwalania winy na ofiary 
są najgorszą próbą naprawienia wyrządzo­
nej krzywdy. Powoływania się na d ob ro ­
dziejstwa* natury politycznej świadczą o 
całkowitem zapoznaniu celów i istoty auto­
nomii. — P. R  )

Przeciw Hecy p t sro­
mowej na Węgrzech.

@li«Eap@SZf. (Tel. w).) Ministerstwo 
spraw-A.owi.ętizr.ych wysłałc; cyrkularz dr 
w szyskic h stare stw, poste ru nŁ ów żandarmerii 
i urzędów pt licyjnych, wzywający do zwal 
czania ruchu antysemickiego. Cyrkularz 
stwierdza, że beca anty semicka ciągle jesz­
cze trwa.

Zastępca źupana w Edynburgu wysto­
sował do ministerstwa spraw zagranicznych 
telegram, w którym zaprzecza jakoby w 
komitacie edynl ursklm cdbyły się pogro­
my. (Wiemy aż nazbyt dobrze, że wszelkie 
sprostowania o pogromach stwierdzają tyl 
ko dowodnie, że pogromy się odbyły 

— P. R.)

Szaleńcy
Berlin. (Tel. wł.) Obrady zjazdu 

wszechntemców zamieniły się w niesłycba- 
rą hecę antysemicką. Pewłea junkier pru­
ski zawołał podczks obrad z płaczem: 
«Żydzi zrabowali mi mój dom Hohenzoller­
nów*.

Nowa itkliracya rządu 
angielskiego w Palestynie.

t t& p e n h e c ja . Tel. wł- Kopenhaskie 
buro sycnistyczne donosi? Wskutek roz­
maitych zajść w Palestynie wystosowało 
brytyjskie ministerstwo dla spraw zagrani­
cznych telegram do władz okupacyjnych w 
Palestynie, w którym przypomina władzom 
tym deklaracyę rządu brytyjskiego z 2 
listopada 1917 i poleca uważać jako talt 
acec mpli, że Palestyna ma zostać narodową 
siedzibą Żydów. Cyrkularz polsca przeto z 
naciskiem władzom, traktować ludność ży­
dowską w Palestynie w sposób odpowia­
dający intencyi rządu angielskiego, wyra­
żonej w powyższem oświadczeniu, a miano­
wicie bez względu na fakt, że Żydzi sta­
nowią obecnie mniejszość w Palestynie. 
(Wiadomość o powyższym cyrkularzu rządu 
angielskiego podaliśmy jeszcze w numerze 
z 17 sierpnia b. r. — Red.).

ZGROnnOZEME LUDOWE
protestujące przeciw rzezi Żydów na 

Ukrainie
z referatami poi. Grynbauma i Th  ona
odbędzie się jutro w niedzielę, 7 bna. 

w podwórzu realności p. Siissera

przy u!. Krakowskiej L 13.
(a nie przy ul. Krakowskiej 4).

Katolicki kongres palestyński 
w Kzwajcaryi.

Berno SZU(. (Tel. wł.) W  daiach od 
21 do 25 paździeraika obradować będzie w 
Eins edeln międzynarodowy katolicki kongres 
p a l e s t y ń s k i .  Inioyatywę do tego dało 
szwajcarskie »Stowarzyszenie Ziemi św.«. 
Celem kongresu jest strzeżenie interesów 
katolickich w Palestynie i utrzymywanie 
tamże miejsc świętych oraz strzeżenie praw 
świata katolickiego do tychże miejsc. (0 »a 
ganfzacyasyonistycznaniejednokrotnia stwier­
dzała w swych cfieyalnych ecuncyacyach, 
w szczególności podczas przyjęcia Sokołowa 
u papieża, że założenie żydowskiej siedziby 
w Palestynie nie narusza w niczem praw 
świata katolickiego do miejsc świętych w 
Palestynie. Syoniści zaproponowali e k s t e -  
r y t o r y a l n o ś ć  tych miejsc. P. Red.)

Ochrona mniejszości 
w Czechach.

Paryż. (Ag. Havasa). W  artykule 63 
rraktatu pokojowego z Austryą zobowiązuje 
się Austrya uznać zupełną niepodległość 
państwa czeskosłowackiego, obejmującego 
także autonomiczny obszar Rusi na połud* 
niowym stoku Karpat.

Artykuł 57 brzmi: Państwo czecho­
słowackie godzi się na włączenie do trak* 
tatu z mocarstwami spszymłerzonemi i stp- 
warzyszoneml postanowień, które mocar­
stwa uznają za konieczne dla ochrony tej 
części ludności republiki czesko słowackiej, 
która różni się od większości rasą, jeżykiem 
albo religią. \

Przeciw iw ifra c ji. d# Ameryki.
Amsterdam. (B. K.) Biur* prasowe 

Radio donosi z& >New York Times*, że 
projekt ustawy e ograniczeniu imigracji 
przedłożony senatowi amerykańskiemu, znaj­
duje także poparcie związków robotniczych, 
obawiających się konkurencji i obniżenia 
płacy.

przedstawionych skarg z naleźytem zro­
zumieniem, ba nawet z należytą wyro­
zumiałością. Nie możemy bynajmniej 
zapomnieć o tem, że przed zajęciem 
Mińska przez wojska polskie, otrzy­
maliśmy niezasłużoną i nieuzasadnio­
ną admonicyę ojcowską, która była 
urągowiskiem wobec faktów, zaszłych 
zaraz po wkroczeniu wojsk polskich do 
tego miasta. Nie możemy tak łatwo 
przebc leć, źe ambasador Moigenthau, 
po którym owi nękani i maltretowani 
paryasi żydowscy spodziewali się zba­
wienia jak po Mesyaszu, nie znalazł od­
powiedzi równie śmiałej i męskiej, jak 
śmiałe i męskie było zapytanie jednego 
z dziennikarzy polskich, czy  ambasador 
uznaje Żydów za narodowość czy nie. 
Nie możemy nie czuć się dotkniętymi 
przyjęciem, jakie Morgenthau zgotował 
niektórym przedstawicielom naszym w 
Krakowie i w Częstochowie, przerywa­
jąc im rzeczowe i tylko rzeczowe oświetle­
nie obecnego położenia Żydów w Polsce.

A  jednak... .
A  jednak Morgenthau, odjeżdżając 

z Polski nie będzie mógł powiedzieć
0 nas, żeśmy mu płacili pięknem za 
nadobne, żeśmy kiedykolwiek lub gdzie­
kolwiek uchybili wobec niego kurtoazyi, 
grzecz^oś.i i szczerej życzliwości. Te- 
muby przeczyły owe liczne, nader liczne 
owatye, zgotowane misyi przez tłumy 
żydowskie we wszystkich miejscowościach 
Pelskt, zaszczyconych jego bytnością. 
A  działo się tak dlatego, punieważ wie­
rzyliśmy i chcemy wierzyć w najlepsze 
inteneye misyi, aczkolwiek pojęcie i zro­
zumienie sprawy polska-źydowskiej nie 
zawsze sfało na odpowiedniej wyżynie. 
Myli się Morgenthau, jeżeli sądzę źe 
kwestyą żydowska jest' tylko kwestyą 
rei gijną, kwestyą pożycia jednego wy­
znania obok drugiego, kwestyą ucisku

I jednej religii przez drugą, państwową. 
Nie o to chodzi Żydom w Polsce, któ 
rzy pod względem struktury duchowej
1 politycznej są zupełnie różni od Zy

dów amerykańskich tego typu, co Mor­
genthau, wyrosłych wśród zupełnie i»- 
nych warunków, cieszących się zupełnem 
równouprawnieniem, nie znających »kwe- 
styi żydowskiej* jako takiej, bo nie było 
powodów do jej powstania. Kwestyą 
żydowska w Polsce nie ma nic wspól­
nego z rełigią, chyba tylko o tyle, o 
ile dotyczy ona naszej narodowej jaźni, 
naszego narodowego bytu i rozwoju. 
Kwestyą żydowska w Polsce jest par 
excelk»«e kwesiyą narodową, kwestyą 
istnienia i wyżycia się narodowego Ży­
dów w ramach praw i paśstiiowości pol­
skiej, Nasze żądania autonomii kulturalnej 
i politycznej nie tangują bynajmniej 
w niczem religii państwowej, jak nie 
wyłamują się z ram ©gólno-państwowych, 
toteż podłożem antysemityzmu w Polsc® 
nie jest kwestyą religijna, l#cz jest 
niem wrzekoaaa rozbieżność interesów 
kulturalno politycznych. Powiadam „wrz©- 
komu“, ponieważ w rzeczywistości mię* 
dzy aaszym postulatem autonomii
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narodowej a pożytkiem i całością pań­
stwa polskiego niema żadnej sprzecz­
ności. Twierdzenia zaś o żądaniach 
„państwa w państwie*1 są taniem, bez- 
krytycznem hasłem szowinistów i reak 
cyonistów polskich. I w tym kierunku 
musi Morgenthau, a z nim cała misya 
„umlernen“, musi zrozumieniem i pojąć, 
że takiej kwesty i nie można załatwić 
pięknymi frazesami, ani podaniem ręki 
przez premiera rabinowi na uroczystem 
nabożeństwie w bóżnicy (b o  i taki był 
plan!), ani w inny sposób zewnętrzny. 
Każdy bowiem środek zewnętrzny zo- 
stanie czczą formą. Tu musi nastąpić 
zwrot od wewnątrz, ze strony społe­
czeństwa polskiego, ono musi we własnym 
interesie pojąć, że zupełne równoupra­
wnienie narodowe Żydów uczyni z nich 
siaj wierniej szych i najpożyteczniejszych 
obywateli państwa. Ucisk przeciwnie 
i pozbawienie ich praw zrobi z nich 
wiecznych malkontentów, będących 
mezdrowym elementem w każdem ciele 
państwowem, a zwłaszcza w miodem.

Kiedy Morgenthau wniknie w tym 
duchu w istotę rzeczy i przekona się 
że sedno jej nie leży ani w pogromach 
ani w ekscesach tłumu ani w pozba 
wieniu setek urzędników chleba ani 
w wypędzaniu młodzieży ze szkół i wyż­
szych uczelni, bo to wszystko są obja­
wy jednej i tejsamej choroby, na jaką 
miała misya znaleźć lekarstwo. Znaną 
jednak jest zasadą, że lekarz tylko wte­
dy zapisać może odpowiednie i skuteczne 
lekarstwo —  choć i to niezawsze —  
gdy postawi trafną dyagnozę! A o to 
właśnie chodzi także w chorobie polsko- 
żydowskiej ! Poznawszy zaś chorobę, 
nie będzie się Morgenthau dziwił, że 
Żydzi nieraz zbyt1 głośno krzyczą, bo 
ból jest dokuczliwy a bohaterzy u Ho­
mera nawet płaczą z bólu. Zapewne, że 
to może nieestetyczne, trudno jednak 
żądać od chorego, aby pamiętał o es­
tetyce,

I jeszcze jedno. Postępowanie Mor­
genthaua cechowała zbytnio nuta dobro­
czynności, która dźwięczała często z jego 
słów i znajdowała oddźwięk w mowach 
i enuncyacyach gościnodawców. Sądzimy 
jednak, że było to tylko przypadkowe, 
podrzędne w wystąpieniu Morgenthaua, 
bo, aczkolwiek jesteśmy, jak i inni zre 
sztą. wdzięczni i zobowiązani za dary 
amerykańskie, któremi pożywiły się 
rzesze zgłodniałych i wynędzniałych, to 
jednak jako n a r ó d  jałmużny nie chce 
my, na dobroczynność nie liczymy. 
Chcemy wierzyć tak często powtarzanemu 
przez Morgenthaua zapewnieniu, że 
reprezentuje on w swej czcigodnej osobie 
ideały Wilsona i wolnych Stanów Zje­
dnoczonych i żądamy umożliwienia 
i pomocy w urzeczywistnieniu tych ide­
ałów wobec nas. To uważaliśmy za cel 
misyi amerykańskiej, dlatego tyle wagi 
i znaczenia przywiązywaliśmy do niej 
i dlatego przyjęliśmy ją z otwartem 
sercem i szczerem uczuciem, aczkolwiek 
nie myśmy byli jej inicyatorami. Miała 
ona sposobność przekonania się, że 
właściwe, całe żydostwo znajduje się 
w obozie syonistycznym i partyi naro­
dowych jemu pokrewnych, że zatem 
narodowe nasze żądania są ową bolączką, 
na którą trzeba lekarstwa. Jeżeli się uda 
Morgenthauowi znaleźć je i zastosować, 
wybuduje on sobie w sercach naszych 
pomnik trwalszy od spiżu a wieczny, jak 
wyzwalający się duch żydowski.

Czy je tylko znajdzie? Odpowiedź 
na to pytanie kryje się jeszcze w łonie 
przyszłości.

Jak troskliwy lekarz szukać go bę­
dzie —

. W  cichem ustroniu.

D r  M. Kawereth.

Nowa komisy a ko
B ern o  m or. (Teł. wł.) »Lldove No- 

viuy« donoszą z Morawskiej Ostrawy: Na 
deszła tu wiadomość, że komlsya koalicyl
w Cieszynie otrzymała telegraficzne zawia 
domienie z Paryża, iż w najbliższych dniach 
przybędzie do Cieszyna nowa komlsya ko­
alicyl celem zbadania na miejscu konfliktu 
czesko-polskiego odnośnie do Cieszyna i że

Linia demarhGyjna na fokuciu.
Kraków. »Czas« donosi: Rumuni o= 

puściwszy Pokucie, zatrzymali w okupacyi 
najbardziej wysunięty na południe cypl 
wschodniej Galicyi wzdłuż górnego biegu 
Czarnego Czeremoszu od źródeł podKoma- 
nową poprzez Babę Ludową, Burkut, Szy 
beny, Jawornik aż po Żabie, Które linią de- 
markacyjną zostało w ten sposób przecięte, 
że wieś została po naszej stronie, a poło-

ioaijGja dimaga się zmiany konsty- 

tucyi niemieckiej.
P o z n a ń ,  PAT. Radio z Nauen: 

Wszystkie pisma niemieckie roztrząsają 
wiadomość, podaną przez prasą ententy, o 
nocie najwyższej rady międzysojuszniczej, 
wystosowanej do rządu niemieckiego, w 
której ententa żąda od Niemiec zniesienia 
postanowień w ustawodastwie niemieckiem, 
które stanowią o przypuszczalne® połącze­
nia s ę niemieckiej Austryi z państwem 
niemieckiem. Drugi artykuł niemieckiego 
ustawodastwa kr z mi: Nienależące do pań­
stwa niemieckiego kraje mogą być przyjęte 
do Rzeszy niemieckiej, jeżeli ludność tych 
krajów wyrazi pod tym względem swoją 
zgodę. Artykuł odnośny mówi: Niemiecka 
Austrya, po przyłączeniu się do Rzeszy 
niemieckiej, ma prawo brania udziału w 
zgromadzeniu narodowem ilością głosów, 
odpowiadającą ilości zaludnienia.

N a u e n , PAT. Dzienniki berlińskie 
zaznaczają w związku z notą prezydenta 
ministrów Clemenceau, domagająca się 
zmiany konsty tucyi niemieckiej, iż ze wzglę­
du na trudności techniczne trudno będzie 
do 14 dni uczynić zadość temu żądaniu 
ententy. »Vorwacrts* pisze, iż podpisany 
w Wersalu traktat pokojowy przez konsty- 
tucyę nie jest dotknięty. Zresztą Niemcy 
nie zobowiązały się odstąpić od wszelkiej 
myśli połączenia się z Austryą, raczej 
uznały w art. 60 traktatu, iż niepodległość 
Austryi jest nie do zmienienia, chyba że Rada 
Ligi Narodów zgodzi się na taką zmianę. 
»Vossische Ztg.« uważa stanowczą odmowę 
za jedynie możliwą odpowiedź ma tego 
rodzaju żądanie ententy.

Czesi wobec traktatu pokojowego 
z fiiem. Austryą.

W ie d e ń .  »Tel, Comp.* donosi z Pra­
gi : Cała prasa czeska omawia projekt trak­
tatu pokojowego koallcyi z niemiecką A u ­
stryą. podnosząc, że koalicya przyznała zbyt 
wielkie ustępstwa Austryi głównie kosztem 
państwa czesko-słowackiego. Obowiązek dos 
tarczania niemieckiej Austryi węgla jest 
nadzwyczaj uciążliwy, a przedewszystkiem 
ogranicza suwerenność Czech, narzucając 
nowemu państwu wyraźną kuratelę. »Ven- 
kow* podnosi, że państwo czesko słowackie 
ma wolną rękę i może odmówić podpisu 
swego na traktacie pokojowym.

Likwidacya banku austryaGko-węgierskiego.
W iedeń. PAT. »Der Mórgen* poda­

ję : Według postanowień traktatu pokojo* 
wego ma być bankaustro* węgierski natych­
miast po ratyfikacyi traktatu pokojowego 
zlikwidowany. Ponieważ w tym czasie nie 
będzie utworzony instytut banknotowy niem. 
Austryi, aby nie nastąpiło vacuum będzie 
utworzone prowizoryum, tak, że agendy barn 
ku węgierskiego obejmie państwo niemiec­
kiej Austryi.

O niepodległość 
Irlandyi

Saint Germain. Jak donosi >Huma 
nite«, wysłuchała komlsya senatu amery­
kańskiego dla spraw zagranicznych pełno* 
mocników Irlandyi, domagających się nie­
podległości swojego kraju.

ilicyi w Cieszynie.
dopiero na podstawie tych nowych badań 
nastąp! d e f i n i t y w n e  rozstrzygnięcie 
kwestyi Cieszyna.

>Praska Tribuną* donos! z Morawskiej 
Ostrawy, że przybycie nowej komisyi ko 
alicyi do Cieszyna spowodowane zostało 
ostanimi wypadkami w Zagłębiu.

niny, do Żabiego należące, znalazły się pod 
okupacyą rumuńską. W  ten sposób centrum 
Huculszczyzny pozostało pod rumuńską 
okupacyą.

Anglia uznaje Wilno jako stolicę Litwy.
W iedeń Tel. Comp. donosi z R o t­

terdamu : Rząd angielski uznał Wilno jako 
stolicą Litwy.

Ukraińg przeciw DeoiklniwL
L on d yn . (Tel. wł.) Ukraińska misya 

w Londynie zaprotestowała przeciw pocho­
dowi Deniklna na Kijów i domaga się od 
rządu angielskiego, by Deaikinowi wyzna­
czono ścłśłą stretę operacyjną (Jak donieś­
liśmy wczoraj, za »Kuryerem warszawskim* 
zajął już Denikin Kijów i wypędził stam­
tąd Petłurę. P. R .)

Bolszewicy walczą do opadłego.
Wiedeń, Tel. Comp. donosi z Buka* 

resztu: Rumuńskie biuro prasowe ogłasza: 
Pochód zwycięskiej armii rumuńskiej na 
froncie bsaarabskim trwa nadal. W  nocy z 
3 na 4 bm. zaatakowali bolszewicy nasz 
front znacznemi siłami, zostali jednak zupeł 
nie odparci. Jeńców wzięliśmy mało, gdyż 
bolszewicy walczą do upadłego.

Co się dzieje w państwie 
bolszewików?

Moskiewski korespondent warszaw­
skiego organu Bundu »Lebensfragen« opi­
suje w następujący sposób obecną sytuacyę 
w państwie bolszewików:

Stosunki a p r o w i z a c y  j n e są w: 
Rosyi nad wyraz uciążliwe. Ńie umiera się 
tam wprawdzie z głodu, jak często opisują 
gazety zachodnio europejskie, atoli ceuy arty­
kułów pierwszej potrzeby są horendalnie 
wysokie. Wysokość płac i zarobków odpo­
wiada jednak wysokości wydatków, tak" że 
stosunek ten poniekąd się wyrównywa.

Bardzo poważną sytuacyę na poiu 
aprowizacyi przypisać przedewszystkiem 
należy niedomagającym coraz bardziej środ 
kom transportowym. Lokomotywę są — 
jak to w Rosyi mówią — » chore*, a na 
chorobę tę giema lekarstwa, gdyż brak w 
kraju odpowiedniego surowca. Dezorganiza- 
cyę w ruchu kolejowym powiększa jeszcze 
sabotaż ze strony części psrSoualu kolejo­
wego z pod znaku tak zwanych »ruchiow- 
ców*. (Ruchłow, były minister carski, zna­
ny organizator czarnej sotni). Kradzieże i 
rabunki kolejowe są na porządku dziennym.

Rząd sowietów czyni usiłowania, aby 
jako tako zapewnić miastom dowóz żyw* 
ności. W  tym celu zastanowiono nawet 
ostatnio ruch pasażerów cywilnych. Aby 
zapewnić sobie najniezbędniejsze produkta 
organizuje rząd handel zamienny z Ukrainą, 
skąd otrzymuje ehleb, sól, cukier i naftę w 
zamian za manufakturę i produkty oliwne.

W  walce z drożyzną godzi się rząd 
sowiecki nieraz na rozmaite kompromisy. 
I tak dozwolono ostatnimi cżasy znowu na 
w o l n y  h a n d e l  w dziale drobno kupiec­
kim. S p e k u l a c y a  kwitnie jednak w R o ­
syi w zastraszający wprost sposób. Za 
drogie pieniądze można w drobnym handlu 
dostać wszystko bez wyjątku.

Z powodu brąku surowców i ogólnej 
dezorganlzacyi znajduje s’ę p r z e m y s ł  
prawie w zupełnym zastoju. Fabryki pra 
cują jedynie na potrzeby armii.

Robotnik jest ogółem zupełnie Indy* 
f e r e n t n . y  i z d e p r y m o w a n y .  Jedyną 
jego troską jest, skąd otrzymać kawałek 
chleba. Często przychodzi do burzliwych 
demonstracyj robotniczych. Coraz głośniej i 
częściej rozlega się hasło: »Zakcńzzcle woj­
nę, dajcie chleba !*

W  rządzie panuje ogromny nieporządek. 
Wydane dziś rozporządzenia odwołuje się 
nazajutrz albo się ich wogóle nie wykonuje.

Często pozostaje jedna rozporządzenie w 
zupełnej sprzeczności z drugiem. Kancelaryo 
rządowe przepełnione eą urzędnikami, któ­
rzy zaprowadzili olbrzymi aparat biurokra* 
tyczny, przypominający żywo czasy caratu. 
Wytworzyła się zwolna t. z w. a r y s t o -  
k r a c y a  s o w i e c k a ,  mieszkająca w 
Kremlu 1 zupełnie odcięta od »łudu«. Po 
zamachu na Lenina, a ostatnio 1 aa innych 
komisarzy ludowych — kilka razy na Zl- 
nowiewa — nie można tak samo uzyskać 
przystępu do Lenina, jak dawniej do cara...

Po arystokracyi sowieckiej idzie t. wz. 
b u r ż u a z y a  s o w i e c k a  t. j. cała 
owa duża warstwa urzędników państwo­
wych, nie gardzących żadnymi środkami, 
byle tylko pod każdym względem użyć 
życia. Rząd centralny robi, co może, atoli 
b i u r o k r a t y z m ,  g o s  p o  d a r k a pro- 
t e k c y j n a ,  k a r y e r o w i e z o s t w o  I 
d e m o r a l l  z a c y  a szerzą 3lę coraz bar* 
dziej.

W  rządowych sferach sowieckich ście­
rają się dwa prądy : prąd u m i a r k o w a ­
ny  z Leninem na czele, liczący się z obeer 
nymi warunkami i dla utrzymania się u 
władzy czyniący rozmaite koncesye chło­
pom, drobnym kupcom itd, oraz prąd r a -  
d y  k 1 n y z Trockim, Dzierżyńskim, Lesz­
czyńskim i innymi na czele, który nie chce- 
się wdawać w żadne kompromisy i czyni 
wszystko, co może aby tylko utrzymać się 
choćby o miesiąc lub nawet o dzień 
dłużej u władzy.

Ostatnio przeważać zdaje się wpływ 
Lenina, który zajmuje stę intenzywnie kwe- 
styami opieki społecznej i podobnymi pro­
blemami, co u ortodoksyjnych bols'ewików 
wywołuje zarzut oportunizmu. Powiadają 
oni, że »Lenin na starość stał się miękki*...

Na czele Rosyi sowieckiej stoją — jak 
wiadomo— dwie instytucye rządowe: »R  a- 
da  k o m i s a r z y * ,  której przewodniczy 
Lenin i » C e n t r a l n j r  k o m i t e i  w y k o ­
n a w c z y  Ra d * .  Na czele tego ostatniego 
Stał zmarły w maju b. r. Swierdłow, a o- 
becnie stoi K a l i n i n .  <-

Kalinin były robotnik 1 autodydakta 
osobistość wybitna i bardzo uzdo'niona, za* 
czyna coraz znaczniejszą odgrywać rolę 
w państwie bolszewików. Jest on znakomi­
tym mówcą i organizatorem. Specyalnym 
pociągiem objeżdża Rosyę używając dla 
celów propagandy kinematografu i specyal- 
nych plakatów agitacyjnych, malowanych 
przez pierwszorzędnych artystów rosyjskich.

Niedawno temu podjął Kalinin, cieszą- , 
cy się zwłaszcza wielką popularnością u 
chłopów małorolnych, wielką agitacyę prze­
ciw dezercyi w atmii. .

Czerwona armia liczy obecnie, jak w  A  
Rosyi utrzymują, 3 m i l i o n y  ż o ł n i e r z y ^  
a cała Rosya zmieniona jest w jedno wiel­
kie obozowisko wojenne. Wedle wyrażenia 
obiegającego w kierujących kolach rowiec- 
klch, prowadzi obecnie Rosya wojnę nie- 
tylko na zewnątrz, ale i na wewnątrz t. j. 
przeciw międzynarodowej burżuazyi. Front 
polski był dotychczas przez bolszewików 
lekceważony. Utrata Wilna zaskoezyła ich 
dość niespodziewanie, a jeszcze bardziej 
upadek Mińska. Klęski te przypisują w 
rosyjskich kołach wojsko wyćh zdradzie 
wodzów rosyjskich, operujących na owych 
odcinkach.

Główną uwagę zwraca dowództwo wojsko­
we przeciw nieprzyjacielowi wewnętrznemu, 
przeciw Kołczakowl i Deniklnowi. Armia 
Kcłczaka jest obecnie w zupełności rozbitą, 
a w Rosyi utrzymują, że nie zdoła się wię­
cej zreorganizować. Objektywnl znawcy 
sądzą, że Kołczaka nie zniszczyła tak dalece 
armia sowiecka, jak własne jego metody 
represyjne, stosowane w bezwzględny spo* 
sób przeciw robotnikom i chłopom. Chuli­
gańskie metody białej armii Kałczaka do 
prowadziły do tego, że chłopi witają wkra­
czających bolszewików jak zbawców.

Nastrój czerwonej armii nie jest po­
myślny. Ducha żołnierzy podtrzymuje beżu* 
stanna 1 wzorowo prowadzona agitacya, o- 
raz paniczna obawa przed ewentualnym \ 
wkroczeniem koalicyi.

Twierdzenie, iż czerwona armia składa 
się głównie z Łotyszów i Chińczyków, jest 
z gruntu f a ł s z y w e .  W  całej blizko 
trzechmiilonowej armii sowieckiej jest za* 
ledwie parę tysięcy Chińczyków.

Z uwagi na grożącą czarnoaecinuą re- 
akcyę zmieniły niebolszewickie stronnictwa 
socyalistyczne swoją dotychczas negatywną 
wobec sowjetów taktykę. Krytykują one 
wprawdzie nadal ostro metody rządowe 
bolszewików, ale nie odmawiają bolszewi­
kom poparcia. Ze wszystkich tych stron* 
nictw mają jednak pewien wpływ na masy 
tylko: internacyonaliści, lewica mienszewl- 
ków, lewica eserów, a z żydowskich — 
Bund i Poale Syon.

(Dokończenie nastąpi).
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Fabrykacja konserw rybnych 
i owocowych w Palestynie.

Fabrykacya konserw rybnych istniała 
w Palestynie jeszcze przed wojną, ale na 
małą skalę; w Syryi natomiast jest wyrób 
konserw dotąd nieznany.

Produkcya krajowa nie pokrywała je­
dnak wszystkich potrzeb konsumentów i 
musiano dotychczas sprowadzać do Pale­
styny konserwowane, słone oraz suszone 
ryby z Europy. Ponieważ atoli Palestyna 
posiada bogactwo ryb byłoby pożądanem, 
by sporządzać konserwy na miejscu i to 
nietylko dla potrzeb miejscowych, ale też 
dla eksportu.

Hodowla ryb była w "starożytności 
rozpowszechnioną w wysokim stopniu nad 
jeziorem Tiberias, zwłaszcza u wypływu 
Jordanu z jeziora. To też w niektórych 
punktach wybrzeża wyrabiano dotąd kon­
serwy rybne (solone, suszone lub w pusz­
kach blaszanych). Ostatnio też powstało 
w Palestynie towarzystwo wodne »Agudat» 
Hamajim*, którego celem jest uczynić, uty- 
tecznemi wody palestyńskie dla ogółu. 
Towarzystwo to zajmuje się również rozwi­
nięciem rybołówstwa, by w teh sposób 
umożliwić wielu rodzinom żydowskim 
zarobkowanie. W  tym celu udiło się zor= 
ganizować małe grupy rybaków w pobliżu 
Haify, Jafty, Kineret i Kolonii Chedera.

Także fabrykacya konserw z sardy 
nek m i dobre widoki. Już przed wojną 
istniała nad brzegami jeziora galilejskiego 
przy zakładzie dla hodowli ryb fa­
bryka konserwowania sardynek. Olbrzy­
mie masy sardynek, które pokazały
się w ostatnich latach na wędach tego je ­
ziora, przynosiły temu przedsiębiorstwu 
poważne dochody. Bogactwo oliwy w kraju 
może się również znacznie przyczynić do 
podniesienia i rozwoju produkcji konserw 
sardynkowych. Otwiera się zatem dla ubo­
giej ludności wybrzeża jeziora Tiberias i
dla innych imigrantów możliwość natych­
miastowego i bardzo korzystnego zarobko­
wania, gdyż musimy przyjąć, że sardynki 
przerabiane w Palest/nie, tak z powodu 
swojego nadzwyczajnego smaku, jakoteż i 
z tego powodu że miejsce wyrobu będzie 
miało siłę atrakcyjną, bardzo łatwo znajdą 
wielki rynek zbytu w Europie przed w y­
tworami francuskimi 1 norweskimi.

Dla prywatnej inicyatywy otwiera się 
tu zatem wielkie pole działania, mimo że 
niewątpliwie zostaną wydane pewne ogra­
niczenia co do wyzyskiwania palestyńskich 
wód rzecznych przez prywatne przeds!ę- 
blorstwa na korzyść użytkowania ogółu.

Produkcya konserw jarzynbwych i 
owocowych przedstawia też korzystne 
widoki. Szczególnie ważną jest produk* 
cya marmolady pomarańczowej do któ­
rej mógą być korzystnie zużyte poma­
rańcze spadające w wielkiej ilości podczas 
burz, a które dotąd nie zużytkowane — 
gniją. Nadmienia się, że dla fabrykacyi 
marmolady bsrdzo dobrze nadają się także 
gorzkie i nieszlachetne pomarańcze,

Z innych konserw owocowych ma wi­
doki fabrykacya miodu z winnej jagody, 
który ma łatwy rynek zbytu w kraju 1 za­
granicą.

Fabrykacya konserw owocowych ma 
tern większe widoki, ile że istnieje możliwość 
stworzenia rodzimego przemysłu cukrowego, 
gdyż trzcina i buraki cukrowe w Palestynie 
bardzo dobrze się udają.

Dotąd sporządzono też w Palestynie 
konserwy z jarzyn, ale w sposób bardzo 
prymitywny. Z powodu bardzo niskich cen 
jarzyn będzie można przy większej fabry­
kacji, opartej na największych systemach 
znaleść wielki rynek zbytu w Europie, 
zwłaszcza w krajach wschodnich.

Wyrób konserw mięsnych nie ma w 
Palestynie widoków, gdyż w krajach połud = 
niowych spożywa się mało mięsa,

Aby fabrykacyę konserw w wielkim 
stylu urządzić, potrzeba fachowców z wiel 
kimi kapitałami. Większe kapitały możaaby 
ewentualnie uzyskać przez zrzeszenie się 
kilku jednostek ze znaczniejszym kapitałem.

Dr. R. Rosenbliith.

N a  m a r g i n e s i e .

Zbratanie-
Na konferencyi dziennikarzy polskich i żydow ­

skie!; u p Morgenthaua nastąpiła pierwsza próba 
porozumienia polsko-żydow skiego.

Wypadła ena — ponad wszelKle oszekiwania.
ju ż  w przedsionku hstełowym powitali się 

przedstawiciele prasowi obu narodowości nad wy ■ 
raz serdeczie. Rozczulającą była zwłaszcza scena 
zapoznania się ober-syono-bolszewika z jednym 
ze znanych pogrom ców  żydowskich.

W  salonie p. Morgenthaua zasiedli „nieprzyja­
ciele11 wspólnie i zgodnie u stołu, uzbrojeni od 
stóp do g łów  w papier i ołówki.

Przemowy ober-syono bolszewika wysłuchali 
dziennikarze polscy z ogromną uwagą i niezwyk- 
łem zainteresowaniem. Formułę „cives Poloai na- 
tione Judsei'1 przyjęli z entuzyazmen do w iado­
mości Rekryminacye co  do urzędników 1 oficerów  
żydowskich przyrzekli poruszyć natychmiast w 
swych organach.

Gdy p. Morgenthau wspomniał o  Pińsku, p o ­
jawiły się tu i ówdzie łzy w oczach. Na w spom ­
nienie o rzeziach n traińskich zapanowało s z c z e  
re  oburzeuie

O  bojkocie dziennikarze polscy dotychczas 
jeszcze nic nie słyszeli. T o  też dowiedziawszy się
0 nim od młodych kolegów  żydowskich, zawołali 
jednogłośn ie: „T o  niesłychane I Nie pozwolim y 
ciemnym duchom barbarzyńskiego szowinizmu za­
truwać nadal dnszy naszego narodu.'1!

P. Morgeathau skonstatował z entuzyazmem 
idealną harmonię między dziennikarzami obu stron. 
„A  twierdziłem zawsze — wołał do gen. Jadwina 
— że tylko bezpośrednio zejść się muszą, a zaraz 
znajdzie się droga do zgody !“

Trzymając się pod ramię, wychodzili dzienni­
karze z hotelu ,Qrand“ , kierując kroki wprost do 
Hawełki. Tu zamówili kilkadziesiąt kauapek i k ie ­
liszków. Przy swobodnej pogawędce wyjaśniła się 
reszta nieporozumień.

Na zakończenie pod.ilósł Jeden, który wczoraj 
jeszcze nienawidzi! syonistów bardziej od Czechów
1 Prusaków, kieliszek do góry, wznosząc tradycyj­
ny toa st;

— Kochajmy się 1

T o wszystko miało miejsce w dniu 23 sierpnia 
br. — a k u r a t  n a o d w r ó t .

W  niedzielę dnia 7 
w wielkiej sali Kahału ul,

bm. odbędzie się 
Krakowska 14

odczyt

P E P I N .

NADESŁANE
Za rubryką tą rattafceja kij o -i p6włada.

Staraniem sekcyi kobiet Ż, P. S, D. 
odbędzie się w sobotę dnia 6. bm.

Zabawa taneczna.
Wstęp z a zaproszeniami, które wydaje 
się w lokalu Stow. Krakowska 23. —  
Dochód przeznaczony na doraźną pomoc 
dla bezrobotnych. 1488

Zarząd świątyni postępowej w Kra 
ko wie przy ul. Podbrzezie 1. zawiadamia, 
że sprzedaż biletów wstępu do świątyni 
rozpocznie się dnia 10. września br. 
i będzie się odbywać codziennie z wy­
jątkiem sobót od 10 — 1 przedpołudniem 
i od 3 — 6 popoł. aż do 24. września 
br. włącznie. Mający miejsca stałe zgło­
sić się muszą do 18. bm. w przeciwnym 
bowiem razie miejsce może być sprze­
dane. 1506

Kraków, 5. września 1919

Adwikat Dr. Szymon Feldblum
(KriMw, Bi. iw. Jut $ H. p TełlWi Nr. 91.)

powrócił. 1415

Dr. Józef Liebeskind
o r. J/tfu ja ja : la) a >;a jł/ch w sewals letrm
w Marienbadze, „Dom Kronprinzą*

Dr. LUDWIK BISEM
b. sekundaryusz szpitala św. Łazarza, 
b, lekarz kliniki położniczo=ginekologicznej 

w Krakowie. 1497
ordynuje w Tarnowie, Krakowska 3.
Adolf Blitzer 

K-aków 
1493 zaręczeni w sierpniu 1919

Lola Kranz 
Podgórze.

Toni Drucker 
Tarnów

1490 zaręczeni w sierpnia 1919

Barnard Stern 
Rymanów

Róża Neulingerówua Józef Steinhard
Kraków Mielec

1499 zaręczeni we wrześniu_1919___________
Sala Daitman Dawid Fuchsbrauner

Żacki Będzin
1509__________ zaręczeni w sierpniu 1919
Gizela Liff Beno Strahl

Niebylec
1510 zaręczeni w  sierpniu 1919

Z okazyi zaręczyn p. Salo Fuhrmana z p. Różą 
Pacber życzą szczęśliwej przyszłości 
 Joachim Trauberman i Herman Hennenberg.

Z okazyi zaręczyn naszej k. knzynki p. Anny 
Klausner z Brzeska z p. Chaimem Amsterdamem 
z Krościenki życzą wiele szczęścia,
1500 Rodzeństwo Klausner z Brzeska.

Za przysłane gratulacye z ok az /i zaślubin 
dziękują serdecznie
1501  Henryk i Razina Balitzer.

Z okazyi zaręczyn naszem ukochanej kuzynki 
p Hindy Opper z p. Ch. Rothem życzą szczęśliwej 
przyszłości
1502 Rodzina Rabier w Mościskach

posła na Sejm adw. I. G rynbatim C i z 
Warszawy na temat

narodowo żydowska 
w chwili obecnej*'.
Początek o godz. 8 wieczór.

B;lety w cenie 3, 5, 7 K., można nabyć w 
łokalu erg. syon. Stradom ló /I  w godzinach 
od 9 —1, od 4—6 i pół, przed odczytem 

przy kasie w budynku kahału.

kronika.
K r*teów, 6 września

Z p o w o d u  s p o c z y n k u  s o b o t n ie g o
i w czesnego wŁcutei tego zamknięcia red ik c/i 
nie zawiera nasz numer dzisiejszy ostatnich wi a­
dom ości telegraficznych i kronikarskich.

O d s z k o d o w a n i e  aa  ro s ru th y . Gmina m. 
Krakowa postanowiła wdrożyć akcyę celem w y ­
jednania u rządu oiszkodow ania względnie p om o­
cy subwencyjnej dla ofiar rozruchów w dniach 6 
czerwca br. i następnych. W obec tego, wzywa się 
wszystkcti, którzy z powodu tych rozruchów po 
uieśli szkody, aby bezzwłocznie przedłożyli- magi­
stratowi należycie uzasadnione podania z wykazem 
szkód.

W  s p r a w ie  w y sy łk i lis tó w  d o  A m ery k i
p o łu d n io w e j .  (PAT.) Związek demokratyczny 
polski w południowej Ameryce, z siedzibą w P a ­
ranie, chcąc przyjść z pom ocą w sprawach infor­
macyjnych swym rodakom, przebywającym w tym 
kraju, zawiadamia, że organ związku pismo „Swit“ 
(C iiza  Postał 8 Pontu Grossa, Parana Brasil) po- 
ś?edn;czy w  przyjmowaniu listów dla mi .szkań 
ców  polskich południowej Ameryki i listy te 
będzie dalej wysyłał. W  tych samych sprawach 
jakoteż w kwastyach informacyjnych należy .się 
zwracać do konsula polskiego w  Paranie p. Kazi­
mierza Głuchowskiego, a to do ministeryum spraw 
zagranicznych w Warszawie, ulica M iodowa 22.

D o  ż y d  s s k o ly  lu d a w e j w Krakowie
wp'sała się — wedle otrzymanych tnfarmacyj — 
dotąd przeszło 400 uczniów tak, że Wydział był 
zmuszonym wpisy zamknąć. —  Na usilne nalega­
nia rodziców  W ydział postanowił przyjmować d o ­
datkowe zgłoszenia t y l k o  do II ki. żeńskiej i do 
IV ki. — aż da 7 bm. — , zaś do ki. 1 do 10 bm., 
paczem wpisy o s t a t e c z n i e  będą zamknięte. 
Również n i  kursa przygotow. I i li ki. żyd. g im- 
n a z y u m  r e a l n e g o  zgłosiła się wielka ilość 
uczniów i uczenie.

Z a  s p o r t u .  „M  a k k a b i B* -  ,D  l a n aJ 
(Podgórze.) Rozegrany 30 n. m. match tych m ło ­
dych drużyn zakończył się mimo wybitnej prze­
wagi „Makkablu nierozstrzygniętą 2 :2 .

ntó a k k a b  i‘  — . P o l o n i a "  (Łódź). — W 
niedzielę 31 u. m. gościła »Makkabl“ w  Łodzi i 
wśród najokropniejszych warunków, niemożliwej 
kałuży bagna 1 wody na tamtejszym placu, niebez­
piecznych granic tegcź otoczonych torem cemento 
wym, nterutynowanego sędziego wyszła przy ciąg­
łej widocznej przewadze nierozstrzygniętą 2 :2 . — 
Nadzwyczaj ciepłe przyjęcie zgotowała „Makkabiu 
tamtejsza »Bar Kocbba."

Z a w o d y  l e k k o a t l e t y c z n e  człon ­
ków „Makkab!“, odbyte w środę cieszyły się 
dość wielką frekwencyą. Wyniki były następujące: 
1) Bieg młodocianych ua 60 m. — 1) Brautmann 9 
i pói sek. II) Bieg jun. na 60 m. — 1) Silberstein 
8 i cztery piąte sek. III) Bieg młodocianych na 603 
m. ■- 1) Kahan 2-3 mla. IV) Bieg. na 100 m, — 1) 
Spłegel 11 i dwie piąte se!c*V) Rzut dyskiem 
i) Landau Saul 2850 m. VI) Rzut oszczepem — 1) 
Heim 37 10 ra. VII) Bieg na 400 m. — 1) Tisiowltz 
1 3 dwie piąte min. — VII) Bieg na 100 m. — 1) 
Choczner W. — 3-4 min IX) Skok w dal — 1) 
Heim 5-30 m. X L B ieg na 3CKL m. — 1) Elsner sen. 
1L55 mtn. XI) Skok wzwyż dla |un. — 1) Landan 
1 42 m. XII) Skck w zwyż — Heim 1.58 m.

Zaw ody wykazały znakomity materyał lek k o­
atletyczny. Uczestników w zawodach było 56. 
„Makkabi" ma niezaprzeczoną zasługę w rozwoju 
i inlcystywie sportu lekkoatletycznego w  Krakowie.

T eł-A w iw . Miesięcznika żydow skiego „Tel- 
Awiw“ , wydawanego w języku polskim w Łodzi 
przez prof Zygm. Bromberg-Bytkowsklego, psja- 
wił się właśnie zeszyt 3 ci za sierpień br z na 
stępującą treścią: Z. Bromberg-Bytkowski: W iel­
kość duszy, Cyaberg: Prądy mistyczne wśród Ż y ­
dów  polskich, dr. Kiackin: FHozofia żydostwa 
Herm. Cohena, Maks N ordau: Żydzi jako w yzy­
skiwacze, dr Sym chonl: D o polsko żyd. rzeczywi­
stości, M. Jarblum o „Bundzie" i td. — Adres : 
Łódź, Pfotruowska 23.

„ H o s z o m o r " .  W  połow ie września ukaże 
się pierwszy numer miesięcznika „Haszom er" p is ­
ma młodzieży szomrowej w Polsce w języku h e ­
brajskimi pclilr. Abonament roczny w ynosiK 30 — 
Numer pojedynczy K 280. Przy zamówieniach na 
leży uiszczać należytość z góry. Adres redakcyi 1 
administracyi -. „Has?omer“ Lwów, Kotlarska 7.

W p is y  n a  k u r s a  l ę s y k a  H e b r a js k ie g o  
dla uczniów i uczenie rpznoezynają się od nie- 
dzieli 7 bm. codziennie od 4—5 pop. w  „Bejt Jis 
rael“ M iodowa 17. Nauka rozpocznie się w pon ie­
działek 8 bm.

K O M U N I K A T Y .
W y d t ia i  s t e w .  , H t o d o t ć “  w Krakowie 

zawiadamia, że I kolonia wysłana 20 sierpnia już 
wróciła. W  niedzielę wiecz. wyjeżdża II kolonia. 
Członkowie, którzy zostali uznani za chorych, a 
nchwalono ich na wieś wysłać, zgłoszą się dziś w 
sobotę o g. 7 wiecz. w stow. Wolnłca 4.

REPERTUAR OPERETKI w  „NOW OŚCIACH."
Dziś I codziennie: „Tam gdzie skowronek śpiew a11 

operetka FŁ Lehara w  3 aktach.

Z kraju.
N o w y  T a r g , 30 sierpnia (Z kahału.

Z działalności Komitetu lokalnego org. 
syon. Czytelnia żydowska).

Żydzi tutejsi jakoś nie mają szczęścia. 
Każda akcya przedsięwzięta z wielkim roz­
machem utyka na jakimś martwym punkcie 
i wszystko nadal pozostaje po dawnemu.

Przed paru miesiącami rozwinięto ak= 
cyę celem skłonienia znienawidzonych, a 
ustanowionych jeszcze przez rząd austryacki 
reprezentantów kahalnych do ustąpienia. W  
tym celu odbyła się wówczas przy udział* 
prawie wszystkich Żydów tutejszych zgro­
madzenie i wszyscy jednogłośnie wyrazili 
swe oburzenie na zachowanie się tego >tak 
zwanego kahału*, który swoją nieudolnością 
i bezczynnością prowokuje ogół żydowsku 
Panowie ci przyrzekli wówczas po nadejścia 
czasów spokojniejszych rozpisać wybory, by 
umożliwić Żydom należytą reprezentacyę. 
Przyrzeczenia tego »dygnitarza kahałnU 
dotychczas nie wypełnili; w bezczynności 
swej trwają jednak nadal i narażają ludność, 
która w dzisiejszych czasach oczekuje ja­
kiejś pomocy ze strony kahału, na nieobli­
czalne straty. Cała rzesza biednych Żydów 
tutejszych jest bez opieki, gdyż nikt n ie  
zabiera w Ich imieniu głosu/ by ulżyć ich 
nędzy.

Większą ruchliwość okazuje tutejszy 
Komitet lokalny org. syon. Z jego to inl* 
ęyatywy założonym został Komitet. Pomocy 
Żydów Polskich, którego staraniom należy 
zawdzlęczyć uzyskiwanie od czasu do czasu 
szczupłych darów amerykańskich rozdziela­
nych bezpłatnie między najuboższą ludność 
żydowską. Również staraniem Komitetu lo­
kalnego założony został K  o n s u m ży­
dowski ku wielkiemu zadowoleniu tutejszych 
Żydów, albowiem bardzo wiele przez pań* 
stwo racyoaowanych, aludaości nieodzownie 
potrzebnych artykułów codziennego zapo­
trzebowania otrzymuje do rozdziału tylko 
Kółko Rolnicze, które jednak artykuły te 
rozdziela jedynie między swych członków, 
którymi oczywiście nie mogą być Żydzi

Lecz konsum ten znajduje się jeszeże 
ciągle w stadyutn przygotowawczem 1 mi­
mo, że od założenia upływy- już bfizko 

Jawa miesiące, o działalności jego nie d y ­
chać. Życzyć by sobie należało, by wybra* 

ma Dyrekcya przjrspieszjda rozpoczęcie czyn­
nego funkeyonowania konsumu, mogącego 
przyczynić się do usunięcia przynajmniej 
częściowo braków codziennych,

Przed kilku dniami bawił tutaj w prze* 
jeździe do Zakopanego poseł do Sejmu dr 
Ignacy Schipper i wj'głosił przy tej sposob­
ności w lokalu czytelni żydowskiej odczyt 
na temat »Sejm, a kwestya żydowska*. — 
W  wyczerpującym referacie wyjaśnił prele­
gent całokształt kwestyi żydowskiej na tle 
ogólnej sytuacyi w Polsce, oraz przedstawi! 
stanowisko poszczególnych stronnictw sej­
mowych wobec tejże.

Z inicyatywy Stow. żyd. akad. »Hako* 
ach*, które urządza cykl wykładów z roz* 
maitych dziedzin wiedzy i życia, wygłosiła 
odczyt p. dr Henryka Fromowiczówna z 
Krakowa na temat »Zarys rozwoju stylów 
w sztuce*. P. dr Frcmowiczówna zdołała swym 
referatem w sposób popularny zainteresować 
zebraną publiczność dla poruszonego tematu 
i po przedstawieniu historyi sztuki wyjaśnić 
w sposób przystępny Istotę I cechy charak­
terystyczne poszczególnych stylów w sztuce.

Bojkot. P. Mechel Hagel prowadził 
w Strzyżowie od około 20 lat handel skór 
surowych. Handel ten prowadził przedtem 
przez około 30 lat jegs ojciec Jakób Hagel. 
Podczas wojny oddała centrala skór p. 
Mecblowi Haglowi zastępstwo zakupu na 
powiat Strzyżów w ten sposób, że zakupione 
skóry zobowiązany był dostarczać większej 
firmie skóruiczej w Rzeszowie. W  bieżącym 
miesiącu otrzymał p. Hagel zawiadomienie 
ze Starostwa w Strzyżowie oraz z urzędu 
gminnego, że o d e b r a n ą  mu zostaje legi= 
tymacya upoważniająca do zakupu skór su­
rowych i że z a k a z a n y  mu zostaje dalszy 
handel tym artykułem pod surowemi kara­
mi, wreszcie, że legltymacyę ma złożyć w 
Urzędzie gminnym, a licencya na zakup 
skór w powiecie strzyżowsklm p r z e c h o ­
d z i  na spółkę »Towarzystwo skórnicze*. 
Spółka ta dopiero została założona, a kie­
rownikami jej są : ksiądz I pewien bogaty 
wieśniak, obaj z Lutczy i nauczyciel oraz 
pewien rymarz, obaj ze Strzyżowa. Źadeu 
z nich nie prowadził dotychczas nigdy 
handlu skórą.

Kupujcie Tulską pożyczkę!
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. PIERWSZA POLSKA

cum. mim i r.;t. mRBi.iR.im 
,:Czystoi«'‘

Przyjmuje wszelką garderobą, 
materyę i jedwab, do chem. 
czyszczenia i arL farbowania. 

Wykonuje w jak najkrótszym terminie. 
(O b  ł a i o b y  w  2 4  g o d z in a c h . )  
Przyjmuje bieliznę i firanki do pra­
nia, rękawiczki do chem. czyszczenia.

Filie: 1113
IławliMsIia L. 23. Sebastiana L. 3.
ulica Kołatek L- 9. (Centrala)-------
PcdSlrzB, ulica KaHaryjska L. 5.------- s

B
B E

D A C 7tllriliA  rutynowanego nauczyciela 
1  IroZUSili (żyd.) do uczria II aj klasy 
wydziałowej i do przygotowania 4 chłop­
ców z zakresu szkoły ludowej. Wymagany 
język hebrajski »Tnac« itp. Nauka muzyki 
pożądana, jednak nie bezwarunkowa.Warunki 
całe utrzymanie z mieszkaniem i odpowiednie 
wyncgrcdzenie. Zgłoszenia jak najrychlej 
pod adres J. Schneider Zabłocie-Żywiec. 1482

M in it v  ? praktyką handlową
ml AU' J v*iiU ł?lvlV  obejmie posadę eks- 
pedyenta magazyniera lub tp. — Wyjcdzie 

jy także na prowincyę. Zgłoszenia pod I. G.
.Jfłjdo.Adiru. Now. Dzienniki. "™  v*BSnSpt o.:). .̂t.uj[ry-;n ■mOBwooa.yłł—

• ̂ y^Wtedział'' &r miejscu 
pobytu m ojego- brata A- 

brahama Gratzera, który przed miesią­
cem wyjechał do Galicyi, raczy łaskawie 
donieść pod adres: 1453

L. W ,  Mm,  Hraliowska 10

ł f t r t o w i i ia  P erfm m sry i
poleca wszelkie artykuły w zakres 
kosmetyki wchodzące j a k ;  Pasty d o  

zębów, kremy dla twarzy, pudry, wo­
dę kolońską, brylantyny. wody toale­
towe, mydła tcaletowe i do golenia 

po cenach fabrycznych
1141

r ...... "" " ~ "  <
Hurtowny skład perfum krajów, i zagrań, 
oraz artykufów toaletow.i kosmetycznych

P. i S. WEISSBERG
KRAKĆW. ULICA KRAKOWSKA 17.

Generaina rep*-ezentacya fabryki perfum, artykułów 
kosmetycznych i mydeł toaletowych fabrykiMAKS IA N D W IR T H

KRAKÓW, D1ETLOWSKA L. 40. , Calderara 1 BaohraaD, tifiedcó. 1202
t  ------  ----------------------------------------- A

M a r lł

l o k a l  dmiw
w Ryuku głównym na pierwszem piętrze 
Dam kapitał i pracę. Przystąpię do odpo 
wiedniego przedsiębiorstwa. — Zgłoszenia 
»A  K  10CK do Administracyi Nowego
Dziennika 1486
-■ i . w . j

iwfrS^yi
• -' i f; : .

eC

Zakład Cectjslycznn iecbniczny 
M. Wiiienz

wykonuje wszelkie roboty w^dłud najnow­
szych systemów. 1457

R zeszów , 3-go maja L. 14., nad Apteką.

Gorączki ślubne
złete, hurtownie 1 częściowo sprzedaje po naj­
niższych cenach oraz złoto przyjmuje w zamian 
Zegarm istrz Melcer, Kraków, S ław k ow ­
ska 16, obok magazynu broni. 1192

Lekarz-D eitysta f
poszukuje pasedy asystentki
Oferty sub. W P P . 7 ?8 . d o  R u d o lfa  
M o s s e , W a rs z a w a , Marszałkowska 124

Wspilni!!^ z lefalem
1 — 2  pokoi z  gazem w centrum miasta 
i kapralem 30 do 60 tys. kor,, poszu­
kuje się celem założ:enia przedsiębiorstwa 
przemysłowego. Wiadocmości zawodowe 
me wymagane. Oferty pod »ENRO «  
do Adm, N. Dziennika. 15U5

j S e ^ o r t  S z t u k i*
ul* Jzpi talfta- ttr# .

(naprzeciw teatru miejskiego).
Sprzedać . kupno o tń iżów  pierwszorzędnych mi­
strzów, polskich i zagraircznych. po cenach urniar- 
kowanych. Chcąc uprzystępnić najszerszym war­
stwom  nabywanie prawdziwych dziel sztuk, zapro­

wadza dy/ekeya również
S P R Z S O n t NA r> Ł A T Y .

Telefon 2486. 549

frontowy przy ul. Dietlowskiej za przyjęcie 
mn'e jako wspólnika do interesu, Branża 
obojętna. Ewentualnie włożę 2 0 0 0 0  K 
gotówki. —  Zgłoszenia pod „II R ;‘. do 
Adm. Nowego Dz ennika. 1420

P ie r w s z o r z ę d n a

s l f c  b i u r e w a
z kilkuletnią praktyką, władająca językiem 
polskim i niemieckim, biegła w stenografo 
waniu i pisząca na maszynie poszukuje od­
powiedniego zajęcia. Zgłoszenia pod >LK< 
do Adm. N. Dziennika. 1494

MODELE
Szwajcarskie i francuskie (kostyumy, 
płaszcze, suknie, bluzki i t. p.) poleca

L-.r -
Magazyn 

konfekcyś damskiej
Kraków, Grodzka L. 5 .

C rstsftj" oddział 1349 
x?!«s s c r z s d s i y  S t c r t o u n o i .

Poszukuję

Akademika im studenta
z 7 lub 8 kl. gimn. do dwóch chłoDCÓw z 
3 i 4 gimn. Warunki: Cale utrzymanie z. 
dopłatą. Wiadomość między godziną 1 — 3| 
popołudniu. Wetstein Floryańska 25. II. p 
od frontu. 1496

A £r2f1pfllik  -7 v r i  PraSH^ poznać pannę f t f  a U n il lK  LJfU 1 8 -2 0  1. inteligentny
i sympatyczna celem późniejszego małżeń­
stwa. Warunek: Umożliwienia 3—4 letnich 
•tudyów za granicą. Anonimy do kosza.— 
Zgłoszenia do Administracyi pod >Okazi­
cielowi kwitu inserat. Nr 2598. 1380

© © H H T F  obeznanej z pracami biurowemi 
a SOUi&g i buchalteryą najchętniej z dzia­
łu drzewnego, poszukuje się. — Zgłoszenia 
pod »Fabryka' do Biura ogłoszeń Feliksa 
Stattera, Grodzka 13. 1276

Sliielises prsw,
dlowej lat 27, ołeni się z ładną inteligen­
tną panną.1 — Posag, współudzfc? w przed= 

' rębiorstwlć' łub -wyrajferie odpowiedniej 
posady wymagane. — Pośrednictwo możli­
we. »Dyskreeya« w Administracyi. 1517

buchali erki do magazy- 
A aU B A im SgJE g nu bielizny. — Zgło­
szenia listownie wraz z podaniem warunków 
do Administracyi Nowego Dziennika pod 
»Gizela< 1518

Biuro pośrednictwa pracy
kobiet iytio^KSitlch

srzędsj*} codziennie od 2—5, 8tr?dom  15.
I.- p. ufic.________________5'

Dachówki i łupek sztuczny
- d*t krycia dachów -

wapno, cement
— oferuje najtaniej —

d i i  handlowy „STOP"
K ra k ów , ul, K rz y w a  L. 3,

Zdolny szefer
obez nany ze wszystkmmi robotami auto- 
mobilowemi szuka posady. —  Zgłosze­
nia pod »Mercedes* poste restante 
Stery Sącz. 1579

Mię cli: Jeniec
lat 23, pragnie poznsć pannę e  miłych 
zaletach, celem wzajemnego uprzyjem­
nienia wolnych chwil od zajęcia. Zgło­
szenia z podaniem dokłśdnego adresu 
pod „Dentysta technik" d« Administra- 
cyi Nowego Dziennika. 1487

Z d o l n y

i bardzo n ezy k a ln y
akademik udziela lekcyi gry na fortepianie 
ł korepetycyi w przedmiotach glesnazyadnych 
Zgłoszenia ped > Akademik c w Administra- 
cyi Nowego Dziennika. 1620

Kici tni$zy«Qw<
pierwszorzędne wied fabrykaty na 
szpulk. pap. 150 mtr. czarne i białe

w  k a i d e j  Ctaćci.
Cena za 1 fuz. K 36 — przy większym 

odbiorze znaczny opust.

Porębski i Zimler
Kraków, kynek gl. 8. i

M O t N I A R K I  S o l o n  M ć <  i
zdolne, samodzielne i Inteligentne przyjmie zaraz KRUKI KRBl R i RÓŻY REICHER w KrakouiiB. Strad i f e
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